„Przygotowanie, realizacja, podsumowanie projektu polsko-niemieckiej wymiany młodzieży” seminarium specjalistyczne dla polskich i niemieckich nauczycieli
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Od ponad roku przymierzałem się, aby zgłosić swoją gotowość do udziału w tego rodzaju seminarium i w końcu się udało. Po zapoznaniu z programem seminarium, który od razu wydał mi się ciekawszy od warsztatów stacjonarnych, w których wiele razy uczestniczyłem, postanowiłem „dopiąć swój udział” i poprosić p. Dyrektora o udzielenie delegacji. Ponieważ pierwszy raz udawałem się tak daleko, miałam pewne obawy związane z długą podróżą, zwłaszcza tą nocną pociągiem z Bydgoszczy do Jeleniej Góry. Kolejne obawy dotyczyły zaaklimatyzowania się w grupie uczestników, z których większość, jak się później okazało, znało się ze wcześniejszych spotkań.


Okazało się, że i tym razem „strach ma wielkie oczy”. Podróż minęła bardzo przyjemnie, a ludzie z którymi miałem okazję się spotkać, byli życzliwi i serdeczni. Oczywiście, bym skłamał, gdyby nie zwrócił uwagi na pensjonat i jedzenie. Nie spodziewałem się tak przytulnego pensjonatu obok szumiącego potoku i bardzo dobrego jedzenia, które zjadałem w podwójnej ilości. Czasem nie byłem wstanie się pohamować.


Tyle tytułem mojego wprowadzenia. Teraz konkretniej o samych spotkaniach, podczas których pozyskane informacje wykorzystam zarówno zawodowo jak i prywatnie, a także podczas rozmowy z koleżankami z którymi współtworzę wymianę. Wymiana doświadczeń z polskimi jak i niemieckimi nauczycielami, uświadomiła mi, że choć pochodzimy z różnych państw i miejscowości, to jednak problemy pojawiające się podczas wymian, czy z uczniami w szkole są takie same.


Najbardziej utkwiły mi w pamięci spotkania robocze, np. tworzenie filmów przy pomocy smartfona, czy wieczorne spotkania, zwłaszcza jedno w piątek, podczas którego „zresetowałem się”, dzięki wspólnej zabawie uczestników z nauczycielami z wrocławskiej szkoły. 




Mam nadzieję, że kolejne seminaria będą równie owocne, a zawarte znajomości przetrwają próbę czasu.
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